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N O W I N Y  C O D Z I E N N E

JUŻ TAM  BIEDA, KTO PROSI Ż1 D 4
Zbiór przysłów  polskich.
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3-letnia służb*? w ciskowa
wprowadza Rzesza niemiecka

Zw ię ksze n ie  armii do 52 dyw izji
BERLIN, 26. 2. W kołach dy

plom atycznych wielkie porusze
nie wywołała wiadomobć o przeć 
łużeniu w Niemczech czasu służ-

nieść efektyw y armii niemieckiej 
do 15 korpusow.

Przedłużenie służby wojskowej 
w Trzeciej Rzeszy z 2 do 3 lat

by w ojskow ej z 2 do 3 lat Obok jest wydarzeniem politycznym o-
tego skrócona przed paru mie
siącami służba pracy, ma trwać 
aw»wu przez czas jednego roku.

Według dalszych sensacyjnie 
brzmiących informacji, efektywy 
*rmii niemieckiej mają być pod 
* -wionę 1 do 52 dywizji. Jak wia 
domo, według oświadczenia kan 
clerza Hitlera z 16 marca 1935 r., 
■tan armii niemieckiej wynosić 
v  *• 12 korpusów, składających 
■lą i  36 dywizji.

Od tego czasu podniesiono 
•tan armii o 4 dywizje zmotoryzu 
wane i trzy dywizje pancerne. 
Obecne wzmocnienie rraii nie- 
mi-ckiej, zapowiedziane zresztą 
ostatnią mową kanclerza, ma pod

gromnej wagi, które niewątpliwie

pociągnie za sobą dalsze k onse-1 towości bojow ej, 
k w en cje .. Sam fakt przedłużenia | Czy w ślad za Rzeszą pó lą i in- 
zwiększa automatycznie kadry ar
mii niemieckiej, r z drugiej stro
ny stawia armię na nowej zupeł
nie płaszczyźnie wyszkolenia i go-

Z  k r a o w i j c h . . .
•urewcSw produkowane i q  w Starogardzie  
słynne tabletki A t p l r i n .  Znck krzyże Bc-yera  
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P rze d  kongresem  krako w skim
Kto bodzie prezesem Str. Ludowego?

Z a k a z  z ja z d u  b . w ię ź n ió w  p o lityc zn y c h
Dziś rozpoczyna się w Krako

wie Kongres Stronnictwa Ludo
wego, który w obecnych warun
kach jest wydarzeniem politycz
nym dość znacznej wagi.

W  niedzielę odbędzie się inau
guracja kongresu, a pn sprawo
zdaniach władz Stronnictwa na
stąpi dyskusja. Referat o sytua
c ji politycznej wygłosi prezes N. 
K. W Rataj. W tym. dniu rów
nież Kom isja - matka ustali li
stę nowej Rady Naczelnej.

W  poniedziałek po nabożeń
stwie żałobnym za zmarłych 
członków Stronnictwa ludowego 
odbędą się wybory władz Stron
nictwa, a następnie uchwalone 
zostaną rezolucje-

Zainteresowanie skupia się na 
dwóch sprawach: kto będzie no
w y m  prezesem Stronnictwa oraz 
w jakim kierunku pójdą rezolu
cje kongresu.

Co do pierwszej sprawy, to u- 
trzymuje się przekonanie, że li-

M aruszeczko przew ieziony
d o w ię zie n ia  w  M ys ło w ic a c h

J*k się dowiadujemy w czwartek 
w?wiezn>nr do więzienia Mysłowlc- 
•óego skazanego dwukrotnie na karę 
śmierci Nikifora Maruozeczki-.

Dotychczas skazaniec przebywał w 
więzieniu katowickim, jednak nie
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o t m k i a ł  , A R e ,

mieści się przy j „ r  .
Grudma 2 . 

Przyjmuje prenumeratę, 
ogłoszenia.

można go tam było dłużej zostawić 
gdyż więzienie to nie jest przeznaczo
ne dla więźniów skazanych na dłuż- 
uze kary.

czyć się należy poważnie z wybo
rem na prezesa p. Stanisława Mi
kołajczyka. Padają również na
zwiska M acieja Rataja i prof. 
Stanisława Kota Jak się zdaje 
jednak, największe szanse posia
da pierwsza kandydatura, cho
ciaż niespodzianki są niewyklu
czone.

R ezolucje kongresu mają być 
rozwinięciem głośnych rezolucyj 
nowosieleckich z r. 1936. Obok 
silnego podkreślenia patriotyzmu 
chłopów, zn-aleźć się ma w nich 
również żądanie generalnej refor
my życia politycznego, od reform  
samorządowych, aż do reform y 
ordynacji w yborczej włącznie.

W sobotę obradował w Krako
wie N. K. W Stronnictwa Ludo
wego dla przygotowania rezolucji 
kongresowych. W sobotę miał się 
odbyć zjazd b. więźniów politycz
nych, został jednak przez władze 
zakazany.

ne państwa —  trudno przewi
dzieć.

Pewne jest, że aspekt politycz
ny tej sprawy jest bardzo groźny.

Rok Xll|

w  rocznicą zgonu
ś . p. H. Rossmanna

A k a d e m ia  w  P o z n a n iu
Staraniem Młodzieży Narodo

wo - Radykalnej przy Uniwersyte 
cie Poznańskim w niedzielę o 
godz. 11-tej w kaplicy S. S. Ur
szulanek przy ul. Skarbowej 7 
odbędzie się nabożeństwo żałob
ne za duszę ś. p. Henryka Ros- 
smanna. Po Mszy św. o godzinie 
12-tej w iokalu Klubu „Rom a“

przy u!. Podgórnej lOa odbędzie 
się akademia żałobna.

Młodzież Narodowo - Radykal
na prosi wszystkich sympatyków 
idei narodowo - radykalnej i czy 
telników „A B C “ o -wzięcie udzia
łu w żałobnych uroczystościach.

(k*j.

O Z D O B N E  i O WO C O WE
d r z e w a  a l e j o w e ,
róże,  S K A L N E
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f  J Oni mn ę z a b i t ą
Sensacyjne szczegóły zbrodni

na o s o b ie  p łk . C zim e rin a

f i f i

PARYŻ, 26. 2. śledztw o w spra 
w ie sensacyjnego m orderstwa do
konanego na osobie płk. Czimeri
na ujaw niło sensacyjne szczegóły 
zbrodni.

Ciekawy szczegół wnoszą do 
sprawy zeznania szofera taksów- 
kowego- który twierdzi, ze w ie
czorem dnia 23 stycznia o d w o z i 
Czimerina do jego domu. W  dniu 
tym stał on na postoju naprze
ciw ko żandarmerii w  Trappes — 
zeznaje szofer; Była jakaś szósta 
godzma, mrok zupełny, gdy pod
szedł do mnie i kazał się zawieźć 
do Paryża człowiek, który przed 
chwilą wyszed z żandarmerii. U- 
branie jego było bardzo podarte, 
buty zabłocone. Znajdow ał się on 
w  stanie silnego podniecenia, w y 
glądał jakby niezupełnie przyto
mny i szeptał bezustannie: „Oni 
mnie zabiją! Oni mnie zabiją!".

Dowiedziałem  się, że został on 
zatrzymany na drodze do Ram - 
bouillet i wypuszczony, gdy podał 
swój adres w Levanois, który te
lefonicznie sprawdzono. Sto fran

ków należne mi za kurs, uiścił z 
góry. Adres podał: Levalois, ulica 
Gide. Odwiozłem go do domu. Gdy 
wys adał, by ł juz znacznie spo
kojniejszy. B ył to płk. Czimerin.

W łaścicielka mieszkania, w  któ
rym mieszkał Czimerin, zeznaje, 
że płk. Czimerin nie ruszał się

z domu nigdy z mniejszą sumą jak  
2 do 3 tysięcy franków. Przy to
pielcu w yłow ionym  z Sekwany 
żadnych pieniędzy nie zna ezionn, 
jakkolw iek inne papiery by ły  w  
zupełnym porządku. To więc 
znów przem aw iałoby za za
bójstwem.

Epidem ia choroby papuziej
w y b u c h ła  w  W ie d n iu

WIEDEŃ, 26.2. Przed paru la
ty wśród hodowców papug wiel
ką panikę wzbudziła epidemia 
choroby papuziej. Obecnie w 
Wiedniu zanotowano znów 10 wy
padków tej choroby.

Przed kilku dniami zachorował 
radca wiedeńskiego Burgtheater, 
Thimig. Następnego dnia, wśród 
identycznych objawów, zachoro
wała jego żona, syn oraz dwaj le
karze, którzy opiekowali się cho
rymi. Chorych przewieziono do

S i r a f U f  w  O p e r z e
P rzy w y czailiim y  się ju ż do 

strajków  i prolestów . T o  prze
cież zw ykły  ob jaw  kapitalisty  
cznej gospodark i. Jesteśm y  
jed n ak  dziś św iadkam i straj
ku okupacyjn ego który w zbu 
dził zainteresow anie, ba na
wet stał się sensacją dnia —  
to strajk  w operze.

P odłoże tego strajku  sięga  
p oza zw ykłe gospodarcze  
przyczyny podobnych  zjaw isk  
społecznych . Jakkolw iek  bo
w iem  niew ątpliw ie dużą winę  
w obecnym  tragicznym  położę  
niu pracow n ik ów  ponosi k ie
row nictw o o p e -y , od p ow ie
dzialne za całok -.zlałt gosp o
darki fin an sow ej, w łaściw a  
jednak przyczyna tragedii o- 
pery polsk iej tkwi gdzie in-

K ryzys polsk iej opery jest 
niejako sym bolem  dzisiejszego  
stanu kultury w P olsce, sym 
bolem  stanu, w  którym  różne  
żydow skie „w itze“  i „podkasa

ne m u zy“ op an ow ały  kulturę 
polską tw órczość artystyczną i 
plan kulturę rod zim ą i pow aż  
ną sztukę. Pisać o inw azji ży
dow skich  autorów  o w pływ ie  
m entalności żydow skiej na 
polską tw órczość artysyczną i 
literacką —  to pow tarzać w ie
lokrotnie ju ż używ ane argu
m enty . A le przecież to zagad
nienie w darcia się psychiki ży 
dow skiej do polsk iej tw órczo
ści b yło  do tej pory rozpatry
w ane jedn ostronn ie, jedynie  
od strony krytyki literackiej i 
było  to raczej łam an ie  rąk  
nad stanom  naszej tw órczości, 
niż stw ierdzenie istotnej groź
by infiltracji m yśli żyd ow 
skiej do polskiej tw órczości.

ży d o w sk a  w alka o w ładzę  
nad narodam i rdzennym i roz 
porząd zą  szeregiem  m etod. 
Jedną z tych m etod  jest t. zw. 
działanie na długą m etę, w ła 
śnie przez w p ływ  na tw ór
czość kulturalną, przez subtel

ne, ale trw ałe, urabianie psy
chiki n arod ów  rdzennych , zgo 
dnie z p otrzebam i żydostw a, 
w reszcie przez „rozb ijan ie  
głów  bogom  a ry jsk im ", że uży  
ję  zw rotu , którym  A hron  
C ajtlin  określił działalność  
„n ie m ie ck ie g o " poety H eine
go.

T en obecny w p ływ  żydów  
skiej m entalności na polską  
tw órczość dąży w yraźnie do 
spłycenia nurtu polskiej kultu  
ry, do je j w jp a cze n ia  i zdcm o  
ralizow an ia , a przez to do uza 
leżnienia duchow ego naro
dów , na których żydzi pasóży
tują-  _ . . .

Jest to z jaw isko niezm iernie  
groźne dla naszej n iezależno
ści duchow ej, bo sięgające da 
leko w przyszołść. G dybyśm y  
nawet pozbyli się żydów  z ad
m inistracji państw ow ej i z na 
szego życia gospodarczego, 
w p ływ  m yśli żydow skiej bę
dzie jeszcze długo dz’ ałać i w y

k oszlaw iać nasze życie naro
dow a.

D ziś strajk  w  operze jest 
ostrzeżeniem  przed zalew em  
p raw dziw ej g łębokiej kultury  
narodow ej przez żydow ski 
zaw sze zdegenerow any kult 
złotego cielca i użycia, tym  
zdradliw szy, że nieraz p o d a 
w an y z ca łym  przepychem  
barw  i fin ezją  form y.

T o  ostrzeżenie pow inno nam  
przypom n ieć, że do osiągnię
cia ostatecznego zw ycięstw a  
nad żyd ow sk im i dążeniam i 
nie w ystarczy sam a w alk a  go
spodarcza , ale trzeba stoczyć  
i w alkę o ducha, tw orząc go
dziw y atm osferę, w  której 
tw órczość polska będzie zgod
na z tradycją i zadan iam i N a 
rodu.

Twmrzenie tej atm osfery  o- 
czyszczonej z ż} dow skich  
w p ły w ó w  —  to dziś zadanie  
każdej p olsk iej rod ziny.

J. W .
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szpitala, podejrzew ając, ie  je st 
to choroba papuzia. Do chorych 
wezwano słynnego specjalistę, 
prof. H itzenbergera.

W parę dni później do szpita
la musiano odwieźć pielęgniarkę 
pani Thimig, służącą i pokojów
kę. Objawy niebezpiecznej choro
by papuziej stw ierdził u siebie 
również prof. H itzenberger. Po
nadto zaniemógł adw. Zither, do
radca prawny pp. Thimig

W piątek adw. Zither zmarł. 
Stan pozostałych chorych jest 
bardzo groźny

Ustąpienie
w o j. B o d a ń s k ie g o ?

N. A. I. donosi:
Jak się dowiadujem y w na.ibliż 

szym czasie ustąpić ma z zajm o
wanego stanowiska wojew oda 
wileński płk. Bociański. W  kołach 
politycznych wiadom ość o tej dy
m isji łączą z ostatnimi w ypadka
mi w W ilnie.

Zm iana
w  D y re k c ji K o le i

N ie m ie c k i c h
W dniu 1 marca br. ustępuje ze 

swego stanowiska dyrektora Dyrek
cji Okręgowej Kniei Niemieck'ch w 
Opolu p. Meinecke. przechodząc na 
emeryturę. Opróżnione miejsce zaj
mie p. Pirath, dotychczasowy wice 
prezydent niemieckich kolei państwo 
wych w Essen.


